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, Opista pocztowa uiszczona ryczałtem 


ŚRODA 


Groźne ostrzeżenie dla podżegaczy 


Niezłomna potega ZSRR 


znalazła swój wyraz we wspaniałej defiladzie na Placu Czerwonym w Moskwie 


MOSKWA, — NARÓD RADZIECKI OBCHODZIŁ 33 ROCZNICĘ | Ir-gena, Palmiro Togliatti'ego, Tho- 


Rankiem dnia 7 listopada, na Pla- 
cu Czerwonym w Moskwie ustawiły | 
się oddziały oficerów — słuchaczy |! 
akademii wojskowych, zajmując zna | 
czną część placu przed gmachem Ra 
dy Ministrów ZSRR. Na trybunach | 
po obu stronach Mauzoleum Lenina, 
zajęli miejsca deputowani Rady Naj 
wyższej ZSRR i RFSRR, członkowie 
Rządu oraz liczne delegacje. 

Na trybunach dla gości zagranicz- 
nych znajduje się m. in. delegacja 


WIELKIEJ SOCJALISTYCZNEJ REWOLUCJI PAŹDZIERNIKOWEJ 
W ATMOSFERZE WIELKIEGO ENTUZJAZMU I ZASŁUŻONEJ DU- 
MY Z OGROMNYCH ZWYCIĘSTW, ODNIESIONYCH NA FRONCIE 
BUDOWNICTWA KOMUNIZMU. CENTRALNE UROCZYSTOŚCI OD- 
BYŁY SIĘ W STOLICY ZSRR — MOSKWIE. 

W PRZEDDZIEŃ ŚWIĘTA PAŹDZIERNIKOWEGO ODBYŁA SIĘ 
UROCZYSTA AKADEMIA W TEATRZE WIELKIM, A W DNIU ? LI- 
STOPADA NA PLACU CZERWONYM W MOSKWIE ODBYŁA SIĘ 
DEFILADA WOJSK GARNIZONU MOSKIEWSKIEGO I WIELKA MA 


polskich mas pracujących z sekreta 
rzem KC PZPR — Edwardem Ocha 
bem na czele. 4 

Wśród członków korpusu dyploma 
tycznego znajduje się ambasador RP 
w Moskwie — Kazimierz Jasiński. 

O godz. 10 wg. czasu moskiewskie 
go na trybunę Mauzoleum Lenina 
wstępują kierownicy Partii i Rządu, 


wicepremierzy — Mołotow, Woroszy 
łow, Mikojan, Bułganin, Kagano- 
wicz, Andrejew, sekretarz KC 


WKP(b) Chruszczow, przewodniczą- 
cy Rady Najwyższej ZSRR — Szwer 
nik, czlonek Biura Politycznego KC 
WKP(b) — Kosygin oraz sekretarze 
KC WKP(b) — Susłow i Ponomaren 
ko. 

Defiladą dowodzi generał broni 
Artemiew, który składa raport od- 
bierającemu defiladę Marszałkowi 
Związku Radzieckiego — Budienne 
mu, Marszałek Budienny objeżdża 
kolumny wojsk, składając im Życze 
nia z okazji 38 rocznicy Wielkiej Re 
"wolucji Październikowej, Odpowia- 
da mu potężne „hurra“ z tysięcy 
piersi żołnierskich. Marszałek Bu- 
dienny wygłasza następnie z trybu= 
ny Mauzoleum przemówienie. 

Gdy marszałek Budienny kończy 
przemówienie, z murów Kremla roz 
legają się artyleryjskie salwy hono= 
rowe. Rozbrzmiewają dźwięki hym- 
nu pańswowego ZSRR. Na komendę 
generała broni Artemiewa rozpoczy 
na się defilada. 

Przez Plac Czerwony karnym i 
zwartym szykiem maszerują oddzia 
ły słuchaczy akademii wojskowych 
im. Frunze, Stalina, Dzierżyńskiego 
i Żukowskiego, W szeregach tych 
— wielu doświadczonych oficerów, 
bohaterów Zwiazku Radzieckiego, 
przyszłych dowódców wychowanych 
w szkole strategii stalinowskiej, 

Z kolei przeciągaja oddziały tanań 
skiej dywizji gwardyjskiej im. Ka- 
linina odznaczonej Czerwonym 
Sztandarem i Orderem Suworowa. 
Dywizja ta stoczyła szereg zwycię- 
skich walk w latach wielkiej wojny 
narodowej, wyzwoliła miasta Orioł 
1 Połtawę, hrała udział w wyzwole- 
niu Polski, forsujac m. in. Wisłę i 
Odrę. Defilada tej dywizji piechoty 
całkowicie zmotoryzowanej, wyposa 
żonej znakomicie w artylerię wszy- 
stkich kalibrów, w miotacze min 
wszelkich typów, w tej liczbie słyn- 
ne gwardyjskie miotacze min — 
„katiusze”, formacje czołgów — sta- 
newią wymowny przykład tego, że 
piechota radziecką posiada nie tylko 


najpotężniejszą siłę ognia, lecz że 
jest również najszybszą piechotą 
świata. 

Na Płacu Czerwonym — stalowe 


giganty, czołgi T-3% potężne pancer 


Generalny odwrót 


wojsk francuskich 


w MVietnamie 


LONDYN. — Korespondent agen- 
cji Reutera donosi z Saigonu, że od- 
działy francuskiego korpusu ekspe- 
dycyjnego wycofują się nadal z zaj- 
mowanych dotychczas stanowisk 
pod naciskiem  vietnamskiej armii 
demokratycznej. 

Ostatnia linis obronna Wojsk 
francuskich przebiega zaledwie o 24 
kilometry na zachód od Hanoi, 


NIFESTACJA LUDNOŚCI STOLICY. 


ne działa samochodowe, ktore były 
postrachem osławionych  hitlerow- 
skich „Tygrysów* ti  „Ferdynan- 
dów — niezrównane pod względem 
siły ognia, odolności manewrowania 
i odporności pancerza — czołgi sta- 
linowskie. 

Przemarsz wojsk garnizonu 
moskiewskiego przez Plac Czer- 
wony pozostawił niezatarte 
wrażenie, demonstrując ogrom- 
ną potege radzieckiej techniki 
wojskowej, sprawność i entu- 
zjazm żołnierzy wielkiego mo- 
carstwa socjalistycznego, Świet- 
ną organizację, zademonstrował 
raz jeszcze, iż potężna armia ra- 
dziecka — obrończyni pokoju i 
wolności ludów, nie ma sobie ró 
wnej na całym świecie i potrafi 
udaremnić wszelkie zakusy na- 
śladewców  Hitłera, usitujących 
rozpętać nową rzeź 

Po defiladzie wojskowej odbyła 
się manifestacja ludności Moskwy. 
Na czele pochodu maszeruje grupa 
wybitnych nowatorów produkcji — 
stąchanowców stolicy radzieckiej, a 
za nią poczty sztandarowe. 

Obok portretów (Marksa, Engelsa, 


„Lenina i Stalina oraz członków Biu- 


ra Politycznego KC WKP(b), kolu- 


mny demonstrantów niosły portrety 
Mao 'Tse-tunga, Bolesława Bieruta, 
Matyasa Rakosiego, Klementa Gott- 
walda, Wilhelma Piecką, Wyłko 
Czerwenkowa, Gheorghiu-Deja, Kim 


reza, Dolores Ibarruri, Pollitta, En- 
vera Hodży. 

Do późnych godzin popołudnio- 
wych przeciągały przez Plac Czer- 
wony kolumny demonstrantów. 

Manifestacja ludności Moskwy, 
przeniknięta duchem radzieckiego 
patriotyzmu i proletariackiego inter 
nacjonalizmu zademonstrowała raz 
jeszcze wspaniały optymizm narodu 
radzieckiego, budującego gmach ko- 
munizmu, zademonstrowała raz je- 
szcze całemu światu, iż potężny 
Zwiazek Radziecki i jego bohater- 
ska armia czujnie i niezłomnie stoją 
na straży pokoju, 


Ruszyły 
sztatety pokoju 


WARSZAWA — Pod hasłami 
„Witamy 2-gi Światowy Kongres 
Pokoju”, „Niech żyje 3% roczni- 
ca Wielkiej Rewolucji Paździer- 
nikowej”*, „Młodzież na pierwszą 
linię wałki o Plan  6-letni*, 
„Niech żyje Związek Radziecki - 
ostoja pokoju i postępu i Wiellcf 
Chorąży Obozu Pokoju — Józef; 


Stalin!“ — wyruszyły we wto- 
rek, 7 bm. ze wszystkich stron 
kraju do Warszawy  sztafefjy 
ZMP. które przyniosą delegacji 


polskiej na 2-gi Światowy Kpn 
gres Obrońców Pokoju meldwanki 
o podjętych zobowiazaniąch <raz 
teksty rezolucji uchwalone na 
specjalnych masówkach. 

Z gromad wiejskich. PGR-ów 
i spółdzielni produkcyjnych wy- 
ruszyły sztafóty piesze, konne ił 
kolarskie, które przybyły z mel 
dunkami do gmin. Na organizo 
wanych w gminach uroczystych 
wiecach i w powziętych zobo- 
wiązaniach i rezolucjach mło- 
dzież daje wyraz nieugiętej woli 
walki o pokój dla przyśpieszenia 
budowy socjalizmu w Polsce. 

Z gmin sztafety wyrusza na- 

stepnego dnia do miast powiato 
| wych, a następnie do wojewódz 

kich 
: = 


* . 


W woj. warszawskim licznie 
zebrana na trasach sztafet lud= 
ność wiejska witała z entuzjaz= 
mem przebiegających z meldun= 
kami ZMP-owców, członków lu 
dowych zespołów sportowych 1 
rołodzież niezrzeszona. 
| W szkółach i w zakładach pra 

cy Stolicy odbyły się specjalne 
masówki, na których uchwalono 
rezolucje i meldunki dla sztafet. 


Obok meldunków — nowe 


„zobowiązania 


Naród polski godnie uczcił 


33 rocznicę Wielkiej Rewolucji Październikowej 


WARSZAWA, — Ną uroczystych 
akademiach, poświęconych uczczeniu 
338 rocznicy Wiełkiej Socjalistycznej 


Rewolueji Paźdżi owe; robotnicy, 
chłopi mało i św i, młodzież 


i inteligencja pracująca Polski mani- 
festowała swą złęboka przyjaźń i 
wdzięczność dla narodu radzieckiego 
i wielkiego Wodza obozu postępu i 
pokoju Generalissimusa Józefa Sta- 
lina, Zebrani jednocześnie meldował 
o realizacji czynów październikowych, 
które przyśpieszyły wykonanie pla- 
nów produkcyjnych oraz uruchomie- 


Ustępstwo na rzecz sił agresji 


Jak księża oceniają stanowisko Episkopatu 
w sprawie administracji Ziem Zachodnich 


WARSZAWA, — Od duchowień I 


stwa katolickiego z całego kraju, 
a- szczególnie od księży z zachod 
nich województw Polski, napływa 
ja liczne wypowiedzi oraz uchwały 
i rezolucje, podjęte na zebraniach, 
domagające się zlikwidowania obe 
cnego stanu tymczasowości w admi 
nistracji kościelnej na Ziemach Za 
chodnich. 


Sukces 
pórników Wałbrzycha 


WAŁBRZYCH. — Szyb „Jan*, 
kopalni im. M. Thoreza, najwięk 
szy z szybów Dolnośląskiego 
Zjednoczenia Przemysłu Węglo. 
wego, wykonał w dniu 5 om. 
pierwszy w Polsce roczny plan 
wydobycia węgła. 

Wiadomość o wspaniałym suk- 
cesie górników błyskawicznie 
obiegła całe miasto. W południe 
na dziedzińcu szybu odbyła się 
podniosła uroczystość, w czasie 
której kierownik szybu Siemia- 
nowski złożył meldunek o wyko- | 


Wśród entuzjazmu zgromadzo 
nych górników, selcretarz Komi- 
tetu Miejskiego PZPR Antolski 
wręczył brygadzie Stanisława 
Kulczaka preechodni proporzec. 
ufumdowany przez Miejski Komi 
też PZPR dja załogi najlepszego 
szyłm. 

Uroczystość zakończyła Się 
przy dźwiękach „Międzynarodów 
ki* okrzykami „Niech żyje po- 
kój!“, „Niech żyje Chorąży Po- 
koju — Józef Stalin!“. 


naniu planu. | 


W Krakowie odbyło się w dniu 
4 bm. zebranie Komisji Księży przy 
Związku Bojowników o Wolność i 
Demokrację, w którym uczestniczy 
ło 50 księży z całego województwa. 


W wyniku ożywionej dyskusji ze 
brani uchwalili rezolucję, w której 
czytamy m. in.: 


„Przedłużenie stanu tymczasowoś- 
ci w administracji kościelnej na 
Ziemiach Zachodnich uważamy za 
ustępstwo na ZE ezynników anty- 
polskich, na elementów agre- 
sji, na rzecz podżegaczy wojennych, 
którym bardzo zależy na każdym po 
zorze tymczasowości na Ziemiach 
Zachodnich. Dlatego prosimy księ- 
ży biskupów aby solidaryzując się z 
całym społeczeństwem, przeciwstawi 
li się tendencjom  rewizjonistycz- 
nym. podsycanym w Niemczech za 
chodnich, przez przyspieszenie decy 
zji, w sprawie wprowadzenia sta 
łych biskupstw i stałych probostw 
na Ziemiach Zachodnich, Prosimy o 
załatwienie tej doniostef” Sprawy w 
imię dobra kościoła i narodu”. 


Przyjęcie 


|w ambasadzie ZSRR 


WARSZAWA. — Z okazji 38 rocz. 
nicy Rewolucji Październikowej am- 
basador ZSRR w Warszawie W. Z. 
Lebiediew wydał przyjęcie w salo- 
nach ambasady. 

Na przyjęcie przybył Prezydent R, 
P Bolesław Bierut, 

W przyjęciu wzięli też udział przed 
stawiciełe korpusu dyplomatycznego 
akredytowanego w Wzyszawie. 

Przyjęcie upłynęło w nieżwykle 
serdecznym nastroju. 


nie obiektów użyteczności publicznej 
dla świata pracy. 

W wielu zakładach przemysłowych, 
i we wsiach robotnicy i chłopi skła- 
dali na uroczystych akademiach no- 
we zobowiązania produkcyjne, dając 
w ten sposób wyraz nieugiętej woli 
wzmożenia swego wkładu w dzieło 
pokoju na świecie i zbudowania- so- 
cjalizmu w Polsce. 

W dalszym ciągu polski świat pra 
cy, nauki i sztuki przesyła przyja- 


Dnia 5 bm, na centralne uroczysto- 
ści 33 rocznicy Wielkiej Rewolucji 
Październikowej przybyły do War- 
szawy delegacje spółdzielni produk- 
cyjnych PGR-ów i POM-ów. 
Na zdjęciu — delegaci z woj. bialo- 
stockiego na dworcu kolejowym w 
Warszawie, 


Z frontów Korei 


ciołom* radzieckim serdeczne listy z 
życzeniami dalszych wiełkich sukce- 
sów w budowie komunizmu w ZSRR 
— ostoi pokoju i postępu, natchnie- 
niu i nadziei narodów. 

W 88 rocznicę Wielkiej Socjalisty- 
cznej Rewolucji Październikowej lud 
Warszawy złożył hołd bohaterom Ar 
mii Radzieckiej. 

Na placu wokół Pomnika Brater- 
stwa Broni zebrały się liczne delega 
cje z wieńcami i poczty sztandaro- 
we PZPR, stronnictw politycznych i 
organizacji społecznych oraz Szero- 
kie rzesze mieszkańców Stolicy, prag 
nących zadokumentować swe uczucią 
braterstwa i wdzieczności dla wyzwo 
licieliskiej Armii Radzieckiej, 

7 bm. odbyły się w Stolicy liczne 
akademie, poświęcone 33 rocznicy 
Wielkiej Socjalistycznej Rewolucji 
Październikowej. 

NOWA DRUKARNIA W STOLICY 

WARSZAWA. — W dniu 7 listopa 
da br. w Warszawie odbyło się uro- 
czyste otwarcie nowowybudowanych 
olbrzymich państwowych zakładów 
graficznych które nazwano imieniem 
Wielkiej Rewolucji Październikowej. 

W ciągu najbliższego czasu na te- 
renie zakładów powstaną szkoły: 
3-letnia zawodowa, 2-letnie techni- 
cum i wyższa szkoła graficzna. 


ODZNACZENIE 

PRACOWNIKÓW BUDOWNICTWA 

WARSZAWA. — W ewiazku z ob 
chodem 33 rocznicy Wielkiej Rewo- 
lucji Październikowej kierownik Mi 
nisterstwa Budownictwa — inż R. 
Piotrowski udekorował w imieniu 
Prezydenta RP Krzyżami Zasługi 
wyróżniających się praca i osiągnię 
ciami pracowników budownictwa, 


Armia Ludowa likwiduje 


okrążone oddziały nieprzyjacielskie 


MOSKWA. — Agencja TASS Jo- 
nosi, że dowództwo naczelne Koreań- 
skiej Armii Ludowej ogłosiło w dnia 
7 listopada następujący komunikat: 

Na wszystkich odcinkach frontu 
wojska ludowe prowadziły w dalszym 
ciągu aktywne działania bojowe prze 
ciwko wojskom amerykańskim i po- 
łudniewo - koreańskim. 

Na północ.od Anczu jednostki Ar- 
mii Ludowej dotarły do rzeki Czong- 
czon i ptowadza walki w celu znisz- 
czenia oddziałów nieprzyjacielskich. 
ckrążonych w rejonie położonym na 
północny-zachód od tei rzeki 


Na wybrzeżu wschodnim na półnoe 
od Hamhyng, Pukczen i Senczin to- 


czą się w dalszym ciagu aciekłe 
| walki. 
| Według prowizorycznych Gany:h, 


w okresie od 27 października do 5 
| listopada jednostki Armii Ludowej 
| rozbiły 6 pułków nieprzyjacielskich 
i wzięły do niewoli ponad 4 tysiące 
żołnierzy i oficerów wojsk amerykań 
skich i lisynmanowskich. Jednostki 


Armii Ladowej zdobyły w tym okre- 
sie 66 dział, ponad 50 miotaczy min 
ii około 400 samochodów. 


s — 


ealizując zadania budownic- 

twa na polu gospodarki naro- 
dowej, Związek Radziecki uporczy- 
wie walczy o pokój, o przyjażń i 
współpracę między narodami wszy- 
stkich krajów. 


„EXPRESS ILUSTROWANY" 


|Z referatu M. A. Bułganina 


Pokojo 


a polityka 


Nr o 


nie jest oznaką słabości 
|Podżeqacze muszą się liczyć z nmiezwyciężeną siłą narodu radzieckiego 


MOSKWA. — Jok już donieśliśmy, na uroczysttyn og żsaicia Rady 


Moskietoskiej, poświęconym uczczeniu 33 rocznicy Wielkiej I 


Baździerniko= 


wej Rewolucji Socjalistycznej, wygłosił referat zastępca przewodniczącego 
Rady Ministrów ZSRR marszałek M. A, Bulganin. 


Pierwsza część referotu omawia 


obszernie sukcesy Zmiąsku Radziec 


kiego w dziedzinie gospodarki narodowej, Drugą część referatu mówcu po- 
święcił analizie sytuacji politycznej, roli, jaką ZSRR odgrywa w toczącej 
się walce o utrwalenie pokoju w świecie. 

drugiej części rejeratu Marszałka Bul- 


Poniżej drukujemy fragmenty 
ik RR EI E IBRA RPA Sc ORÓADCZ A) | 


Ręka w rękę ze Związkiem Ra- 
dzieckim prowadzą walkę 


o pokój i o przyjoźń narodów 


kraje demokracji ludowej — Alba- 
nis, Bułgaria, Węgry, Polska, Rumu 
nia, Czechosłowacja. 

O sprawę pokoju walczy aktywnie 
wielki naród chiński pod przewodem 
Komunistycznej Partii Chin z Towa 
rzyszem Mao Tse-tungiem na czele, 

Zdecydowanie stoi w obozie poko- 
ju Niemiecką Republika Demokra- 
tyczna. 

O sprawę pokoju, o walność i nie- 
zależność swego narodu prowadzi 
wojnę wyzwoleńczą bohaterski na- 
ród koreański, 

+ Wszystkie te narody stanowią ©- 
bóz pokoju, socjalizmu į demokracji. 
Towarzysz Stalin niejednokro 
tnie wskszywał, że różnica syste 
mów ckonamirznych i ideolorii 
nie wyklucza współpracy i nor- 
malnych stosunków między 
Zwiąckiem Radzieckim n krája- 
mi kan'alistycznymi, a w szcze 
gólności między Związkiem Ra- 
dzieckim a Stanami Zjednoczo- 
nymi, 


„Dla wspólpracy — mówi Tow 
Stalin — nie jest rzeczą konieczną, 
by narody miały jednakowy system. 
Należy szanować systemy eprobowa 
ne przez naród". 


Równocześnie Tow. Stalin wska- 
zuje, że „nBleży rozróżniać miedzy 
możliwością współpracy a checią 
współprzcy. Możliwość współpracy 
zawsze istnieje, ale nie zawsze jest 
chęć współpracy". 


Co się tyczy Związku Radzieckie- 


go, to CAŁY ŚWIAT WIE O LICZ- | zi przemysłu, które 


NYCH WYSIŁKACH I-PR ARTYCZ | 
NYCH KROKACH NASZEGO RZĄ- 
DU, ZMIERZAJĄCYCH DO U- 
TRWALENIA SPRAWY POKOJU I 
WSPÓLPRACY NARODÓW. 


statnio imperialiści Stanów 

Zjednoczonych przeszli od po- 
lityki przygotowania agresji do bez 
pośrednich aktów agresji. Najbar- 
dziej otwartym przejawem tej poli- 
tyki jest 


interwencja zbrojna USA w Korei. 


Rząd radziecki wierny swej nie> 


zmiennej polityce pokoju, od garne- 
go początku wydarzeń w Korei do- 
magał się uregulowania konfliktu 


tow. Jadwiga 


Zespół 
„Nxpressu 


| za pomoen środków pokalawych. W 
tym celu rząd radziecki zapropono= 
wał, by zakończyć natychmiast dzia 
łania wojenne w Korei i równocześ 


W dniu 6 listopada br zmarła 


Szczepańska 


członek zespołu redakcyjnego „Głosu Robotniczego” 


Serdeczne wyrazy współczucia z powodu 
tak bolesnej staty składa Rodzinie oraz brat- 
niei redakcji „Głosu Robotniczego” 


redakcyjny 
Ilustrowanego“ 


nie wyedłął stamtąd wszystkie woj 
ska cudzoziemskie, dając tym sa- 
mym narodowi koreańskiemu moż- 
ność rozstrzyznięcia swych spraw 
wewnętrznych bez ingerencji zagra- 
nicznej. 


Jednakże rząd amerykański któ- 


ry wkroczył na drogę jawnej agre- 
sji, odrzucał wszystkie propozycje, 
mające na celu pokojowe úregulowa 
nie kwestii koreańskiej. Na tym przy 
kładzie narody wszystkich krajów 
przekonały się naocznie, kto jest 
zwolennikiem pokoju, a kto zwolen- 
nikiem nowej wojny. 

Swą bohaterską walką przeciwko 
interwentom amerykańskim, naród 
koreański zdobył sympatię mi- 
łujacych pokój narodów całego świa 
ta. Korea stała się sztandarem ruchu 
wyzwoleńczego dła krajów uciska- 
nych i zależnych. 

A nglo-amerykańskie koła rzą- 

dzące torpedują zawarcie trak 
tatu pokojowego z Niemcami i sta- 
rają się przedłużyć jak najbardziej 
okupację Niemiec zachodnich, 


Polityka rozczionkowania Niemiec 


realizowana przez rządy amerykań- | kształcenie jej w bazę wypadową 


ski, angielski i francuski, z pogwał- 
cenien zasad układu poczdamskiego 
doprowadziła do zerwania normal- 
nych stosunków ekonomicznych mię 
dzy zachodnimi a wschodnimi obsza 
rami Niemiec, do rozwoju w Niem- 
czech zachodnich tych tylko gaté- 
związane są č 
produkcją wojenną. 


Całkowitym tego przeciwieństwem 
jest polityka rządu radzieckiego, któ 
ry domasa się wcielenia w życie po 
rozuniłenia poczdamskiego, przewi- 
dującego utworzenie jednolitych. 
niezawisłych i miłujacych pokój Nie 
miec Demokratycznych. 

Związek Radziecki domaga się tak 
że wprowadzenia w życie deklaracji 
poczdamskiej. to jest jak najszyb- 
szego zawarria traktatu pokojowego 

z Japonią. wycofania z Japonii 
ork okupacyjnych i usuniecia gro 
źby odrodzenia militaryzmu japoń- 
skiego 

Stany Zjednoczone Ameryki. prze 
ciwnie, stawiają sabie za cel prze- 
dłużenie okupacji Japonii i prze- 


dla przeprowadzenia swych agresy- 
wnych planów na Dalekim Wscho- 
dzie, 

W ten sposób, naruszając po- 
wziętcć zobowiazania w spra- 
wie Niemiec I Japonii, rządy Sta 
nów Zjednoczonych Ameryki | 
Anglii ndaremniają powojenne, 
pokojowe uregulowanie spraw. 
w których zainteresowane są na 
rody wszystkich krajów. 


rzedstawiciele bloku anglo- 

amerykańskiego odrzucają sý- 
stematycznie propczycie Związku 
Rafdzieckicgo, zmierzające do 


wzmocnienia 
Organizacji Narodów 
Zjednoczonych. 


Co więcej — rząd amerykański dą- 
ży do tego. by przekształcić te or- 
ganizacię międzynarodową w zwy- 
kłą przybudówkę Departamentu Sta 
nu USA, w instytucję maskującą a- 
Kresywne plany amerykańskie. Tym 


W dniu 6 listopada br. zmarła 


Tow. JADWIGA 


członek Zw, Zaw. 


SZCZEPAŃSKA 


Dzienntkarzy RP 


W zmarłej tracimy oddaną koleżankę 
i cennego dziennikarza. 


Wyprowadzenie zwłok nastapi 8 listopada 
o godz. 14.30 ze szoitala przy ul. Łagiewnickiej 
34 na Cmeoctarz Komunalny na Dołach 


Tw. Zaw. Dziennikarzy RP. 
ODDZIAŁ w ŁODZI 


samym rząd Stanów Zjednoczonych 
wykazuje, że nie pragnie szukać 
dróg do współpracy międzynarodo- 
wej i nie szanuje suwerennych praw 
innych państw, że zamierza on roz- 
petać nową wojnę. 

Rząd radziecki, wierny swej poli 
tyce walki o pokój, na odbywającej 
się obecnie piatej sesji Ogólnego 
Zgromadzenia Organizacji Narodów 
Zjednoczonych zaproponował przyję 
cie „deklaracji w sprawie usunięcia 
groźby nowej wojny oraz utrwaje- 
nia pokoju i bezpieczeństwa naro- 
dów“. 

Jednakże podżegacze wojenni ma 
jąc posłuszną większość w ONZ, 
woleli odrzucić pronozycje radziec- 
kie. Odrzuciii je zaś dlatego, że pro 
pozycje radzieckie podkopują zamia 
ry podżegaczy wojennych i ich agre 
sywne plany. Co więcej, panowie ci 
puszczają w ruch groźby pod adre- 
sem Związku Radzieckiego. 

Czas już, by panowie ci zrozu- 
mieli, że naród radziecki nie na- 
leży do narodów o słabych ner- 
wach i że nie można go zastra- 
szyć grożbami. Doświadczenie hi 
storii wskazuje, że nasza pokojo 
wa polityka nie jest odznaką sła 
bości, Czas już, by panowie ci, 
zrozumieli, że naród nasz potrafi 
stanąć w swojej obronie. W o- 
branie interesów swej ojczyzny 
— jeżeli trzeba będzie — z bro 
nią w ręku. 


Mładzi przodownicy 


zZz Lodzi — 


do Prezydenta R. P. 


WARSZAWA, — W depeszy do 
Prezydenta R. P. Bolesława Bieruta 
młodzieżowi przodownicy pracy, ze- 
brani na wieczornicy z okazji 82 rocz 
nicy Komsomołu, WyrAZAJąĆ swą rā- 
dość z przeprowadzonej reformy wa. 
lutowej jako wielkiego sukcesu klasy 
robotniczej w walce o wykonanie Pla 
nu 6-letniego i dobrobyt mas pracu- 
jących, piszą m. in. co następuje: 


„Reforma „pieniądza da klasie 
robotniczej i masom pracujacym 
dalszy wzrost dobrobytu, stanie 
się poważnym momentem zwycię 
skiej walki o pokój. 


Zapewniamy Was Ob. Prezydencie, 
że nieustannym podnoszeniem wydaj 
ności i jakości pracy, czerpiąc wzór 
z przodujących form pracy Komso- 

mołu, damy pełny wyraz naszej głę- 
bokiej miłości do Polskiej Zjednoczo 
nej Partii Robotniczej i wielkiej idei 
socjalizmu”. 


Depeszę podpisało 250 młodzieżo- 
wych przodowników z łódzkich zakła 
dów pracy, 


Codzienna nowelka „Expressu“ 
EM EEE RA NIBY AWA WODE | AR W TYM 


Powrót Lenina 


W chwili, kiedy w Rosji przyszło do 


cieśniny morskiej. 


wu granica: na przeciwległym brzegu cieś | dziestu. 
niny zaczynał się już inny kraj — Szwe- |ście par sanek. 


cja. 


Tak też uczyniono. 
U przystani stał pod parą ogromny piętnaście kuadłatych szwedzkich koników. 


A. Kononow| Wreszcie pociąg zatrzymał się nad brze- tylko dwie osoby, prócz woźnicy. A Ro- 
giem Tutaj była zno- |sjan powracających do domu, było ze trzy 


Należało zatem wynająć piętna- 


Zaprzężono do sań 


przewrotu i zdetroniżowano cara, 
znajdował się za granicą. 


Dowiedziawszy się o tym, có sie stało, 
Lenin nie chciał czekać ani chwili. Teraz, 
kiedy nadszedł moment decydujący, nie 
chciał pozostać z dala od ojczyzny. 

Postanowił wrócić do Rosji. 


A dostać się do domu nie było łatwo. 
Wokoło toczyła się wojna. 

W końcu po długich staraniach pozwo 
lono Leninowi i innym rosyjskim towarzy 
szom, którzy mieszkali za granicą, powró 
cić do Piotrogrodu przez Niemcy i Szwe 
cję, zażądano jednak, żeby nigdzie na 
stacjach nie wychodzili z pociągu i nie 
rozmawiali z Niemcami. 


W wagonie Lenin od razu zamknął się 
w swoim przedziale. Wiedział, że w Rósji 
czeka go nowa, wielka praca. Nad wielo 
ma sprawami musiał się zastanowić. 


Lenin 


Pociag mknat przez Szwajcarię do 
granicy niemi ieckiej, Był marzec i na 
szwajcarskich stacjach w maleńkich, czy 
ściutkich ogródkach  kwitły już róże. 
Lenin wszystkiego tego nie dostrzegał 
Siedział koło okna i pisał coś szybko na 
kartkach papieru. Potem odłożył papiery 


na bok i powiedział do Nadzieżdy Krup- 
skiej: 


i 


— W Rosji wcześniej czy później znów 
naś zaaresztnją. 

Dowiedział się on bowiem z gazet, 
wprawdzie w Rosji wygnano cara, ale w 
rządzie siedzi jeden ybszarnik. jeden ho- | 
gacz-milioner, jeden fabrykant i inni ta- | 
cy sami. Nie byłoby więc nic dziwnego w 
tym, gdyby rzeczywiście postanowili Le- 
nina zaaresztować. 

Inni pasażerowie nie myśleli o tym. 
Zebrali się w korytarzu wagonu, wesołó 
rozmawiali, śmiali się, śpiewali.., Mieli 
wielką ochotę, aby Lenin był również Z: 
nimi. Ale jakoś brakło im odwagi, by go 
poprosić, Wtedy kilku towarzyszy podć- 
szło do drzwi i zaczęło cichuteńko nucić: 


Chmurki na niebie zawisły, 

Nad polem tumam się wzniósł, 
O czym towarzysz nasz myśli, 
O czym to myśli nasz wódz. 


Lenin usłyszał, roześmiał się i wyszedł 
na korytarz. 

Wszystkim zrobiło się jeszcze weselej. 
Razem z Leninem zaśpiewali jeszcze jed- 
ną pieśń. A kiedy granica niemiecka była | 
już blisko, Włodzimierz Iliicz powiedział: 


— A teraz cisza! 


okręt. Wewnątrz na spodzie okrętu były 


Cały pociąg zmieścił się wewnątrz okrętu, 
a zostało dasz wiele miejsca — taki to 
był olbrzym 


Przez cieśninę płynęli długo: kapitan 
obawiał się, że okręt może natrafić na 
minę. Oprócz tego rozszalała burza. Wie- 
lu pasażerów zachorowało. Ale Włodzi- 
mierz Iljicz nie bał się kołysania okrętu. 


Wreszcie ukazał się szwedzki brzeg 
Stąd, ze strony Szwecji, wysłał Lenin do 
Piotrogrodu telegram o swoim rychłym 
przyjeżdzie, Było to nocą. 

Lenin śpieszył się, Drogą mu była każ- 
da godzina. Zaproponował tedy. by skró: 
cić drogę: jechać dalej nie koleją przez 
całą Szwecję, ale na przełaj przez zatokę, 
po lodzie. 

Już nad ranem stał z towarzyszami po- 


| dróży na brzegu morza, w maleńkiej ry- 
| backiej 


wiosce. Stąd w pogodne dni 
można było dojrzeć brzeg rosyjski. 

Ale tego dnia nad zamarzniętym mo- 
rzem zawisła biała mgła i nic nie było 
widać dokoła 

Zaczęto szykować się do drogi. Chłopi 
| szwedzcy jeżdżą małymi sankami z dzwo- 
neczkami. Do jednvch sanek mosa wsiąść 


[I we mgle ruszyły po lodzie zatoki mor< 
szyny i parowóz pomaleńku wpychał tam skiej, gęsiego, sanki za sankami. 
że jeden za drugim wagony z pasażerami. 


Sanki z Włodzimierzem Leninem zna- 
lazły się w środku. 

Wtedy wszyscy krzyknęli: 

— Lenin naprzód! Lenin ma jechać 
pierwszy! 

Woźnica popędził konia i sanki z Wło- 
dzimierzem Iljiczem szybko pomknęły na 
przód. 

A na przedzie jechała młoda dziewczy- 
na. Trzymała w rękach czerwoną chustkę 
i starała się ją przywiązać do kijka. Le- 
nin, mijając zobaczył to i domyślił się, że 
rośli « ji chce zrobić czerwony sztan- 

ar. 

W milczeniu wyciągnął rękę i dziewczy= 
na podała mu czerwona chustkę... 

W tej chwili mgła zaczęła rzednąć, wyj- 
rzało słońce. 

Z dala, na brzegu, zarysował się dach 
wielkiego domu: był to dworzec, skąd szła 
kólej do Piotrogrodu. 

A kiedy brzeg był już. zupełnie blisko, 
Włodzimierz lljicz potrząsnął nad głową 
czerwonym sztandarem. 

Na powitanie łopotał mu inny, lecz rów= 
nież czerwóny sztandar — sztandar zawie- 
szony nad dachem dworca przez rewolu- 
cyvinvch marvnarzv i żołnierzy. 


Mr 308 


FERDEK: — A po pracy kupimy sobie 


ćwiartuchnę, albo dwie! Co? 
HIPEK: — Hm... Zgoda! Tylk 
Wicek i Wacek nie wiedzieli... 


s na 

Min. Mijal 
dokonał otwarcia 

r a D 
łódzkiej Trasy W-Z 

Wczoraj przekazano społeczeństwu 
łódzkiemu jedną jezdnię wielkiej ar- 
terii komunikacyjnej, łączącej śród- 
mieście z autostradą warszawską. 
Dzłęki ofiarmej pracy załogi MPD 
oraz wydajnej pomocy ochotniczych 
brygad roboty ukończono na 28 dni 
przed terminem. 


WACEK: — Stój! 


o żeby 


Dwukrotnie zawdzięczamy Jej wolność! 


Dokąd to? 
FERDEK: — Idziemy do kina! 
WICEK: — A może... na wódkę? 
HIPEK: — E... gdzie tam! 


„EXPRESS ILUSTREWARNT" 


DDK, 


POINTE: want 


w 


W, 


Wy, 


HIPEK: — No 


^ ŻROŻA 


FERDEK: — Rety! Co za pieroński pech! 
Przecież wódka zdrożała! 


nie starczy nam gotówki... 


o= Y 
I s (ZN A 


Wy 


* | ulgi, tylk 


to nie z popijawy, bo 


La 


odnie uczciła Lódz 


33 rocznicę Wielkiej Rewolucji Październikowej 
Uroczysta akademia w teatrze im.Stefana Jaracza 


— 33 lata temu wybuchła Rewo 


Specjalnie przybyły na tę uroczy: | lucja, która zmieniła bieg histo 


stość min. Mijal dokonał otwarcia 
trasy. Nową jezdnią pomknęły pierw 
sze auta. 

Najlepsi z robotników: brukarze 
Zambrzycki i Stańczak, robotnicy: 
Patera, Chloryczak oraz kierownix 
budowy Michałowski odznaczeni bę- 
dą za zasługi położóne przy budo- 
wie Srebrnymi Krzyżami ajky: 


Zasiłki 
dla matek 
chorych dzieci 


Zgodnie z obowiązującymi zarzą 
dzeńiami i przepisami ustawy 0 
dyscyplinie pracy, matki ubezpie- 
czone, kKtówe otrzymały od prato- 
dawcy zwolnienie od zajęć zawodo 
wych ze względu na konieczność za 
pewnienia osobistej opieki dziecku, 
zachowują w okresie takiego zwol- 
nienia uprawnienia do otrzymywania 
zasiłku rodzinnego. 

Opuszczone z tego tytułu dni za- 
trudnienia zostają doliczone do dni 
efektywnej pracy, uprawniających 
do pobierania zasiłku. i 
BEDODĄ STEPAN TRAY TOENI TOETATE 


Jakiś obywateł niecierpliwi się na 
poczcie przed kabiną telefoniczną, 
w której od kwadransa stoi jakiś je- 
gomość ze słuchawką przy uchu, nie 
odzywając się ani słowem. 

— Jeśli pon i tak nie nie mówi, 
niech pan dopuści mnie do aparatu 
— odzywa się zniecierpliwiony oby- 
wateł, otwierając drzwiczki. 

— Prószę mi nie przeszkadzać! 
odpowiada tamten. Ja rozma- 
wiam z moją żoną. 


Owoce ma zimę 


tij całego świata. Rewolucja, któ 
ra poderwała do walki o wolność 
i wyzwolenie społeczne narody 
uciskane i kolonialne. — Tymi 
słowy rozpoczął swe przemówie- 
nie na wczorajszej akademii ku 
czci 33 rocznicy Rewolucji Paź- 
dziernikowej I sekretarz KŁ 
PZPR ob. Wojas, 


W wypełnionej po brzeg; sal 
eatru im. Jaracza zasiedli repre 
zentanci klasy robotniczej Łodzi, 
przedstawiciele całego społeczeń 
stwa, świata kultury i nauki, 
Najwybitniejsi z nich zajęli miej 
sce za stołem prezydialnym, 


„Na scenie, na tle morza czerwie 
ni umieszczono popiersia Lenina 
i Stalina, przywódców Rewolucji, 
U góry widniał herb Związku Ra 
dzieckiego, symbol drogi klasie 
AE gaj całego świata — sierp 

młot. 


Po zagajeniu akademii przez 
przewodniczącego Prezydium Ra 
dy Narodowej m. Łodzi ob. Mino 
ra i przekazaniu przez niego ser 
decznych pozdrowień od ludności 
Łodzi narodom Zw, Radzieckie- 
go, na trybunę wstąpił ob. Wojas, 


— Rewolucja Październikowa 
miała ogromne znaczenie dla dzie 
jów polskiego narodu — mówił 
dalej ob, Wojas. Dzięki niej odzy 
skaliśmy w r. 1918 niepodległość, 
dzięki jej zwycięstwu mogliśmy 
odzyskać w r, 1945 wolność i przy 
stąpić do budowy socjalizmu we 
własnym kraju. 

Długo mówił ob. Wojas o zna- 
czeniu Rewolucji  Październiko- 
wej, o pokojowej pracy narodów 
ZSRR, o odbudowie zniszczonego 


Jabłka bułgarskie po 6 z! 


ukazały się wczoraj 


W ubiegłym tygodniu nadszedł 
do Łodzi pierwszy ttansport jabłek 
bułgarskich w ilości około 200 ton. 
Już wczoraj owoce te ukazały się 
w sprzedaży. Cena ich wynosi 6; 
złotych za kilogram. 

Przede wszystkim zaopatrzono w 
nie wszystkie sklepy uspołecznione 
i kilkanaście wózków Centrali O- 
grodniczej, które „stacjonują” w po 
bliżu większych zakładów pracy 
oraz w najbardziej ruchliwych punk 
tach miasta. 

7, otrzymanego transportu Centra 
la Ogrodnicza rzuci w listopadzie 


w sklepach łódzkich 


do sprzedaży około 45 ton jablek. 
Pózostałą ilość przechowa się w ma 
gazynach do. lutego i dopiero wte- 
dy 'dostawi do sklepów, 

Nie będzie to jednak cały zapas 
dla Łodzi. Do miasta przybędzie je- 
szcze 400 ton jabłek bułgarskich; 
które otrzymamy do końca tego mie 
siąca. Ponadto w grudniu nadeidą 
poważne ilości równie doskonałych 
jabłek rumuńskich. 

Ponieważ i urodzaj w kraju nie 


był najgorszy, nie zabraknie nam 
ówoców w czasie miesiecy zimo- 
wych. ata 


przez wojnę kraju, o wspania- 
łych osiągnięciach socjalistyczne 
go państwa. Płynęły z trybuny 
słowa miłości i uwielbienia dla 
naszego wschodniego sąsiada, sło 
wa wdzięczności za jego bezinte 
resowną pomoc w krytycznych 
rnomentach naszego życia i podzię 
ki za to, że pozwala nam korzy- 
stać z bogatej skarbnicy jego dzie 
jowych doświadczeń, 

— Klasa robotnicza Łodzi 
mówi dalej ob, Wojas — uczciła 
rocznicę Rewolucji po robociar- 
sku — pracą, wykonaniem swych 
zobowiązań! Przyniosły one pań 
stwu 88.795.778 zł w nowej walu 
cie. 

Po omówieniu sytuacji między 


narodowej, ob. Wojas stwierdza: | na. 


— Oczy całego narodu polskie- 
go, oczy całego świata kierują się 
ku krajowi Rad, stojącemu na 
straży pokoju światowego. Okres 
kapitalizmu dobiega końca. Żyje 
my w wieku — jak powiedział 
v.premier Mołotow—kiedy wszy 
stkie drogi prowadzą do komu 
nizmu. 


Długo jeszcze po zakończeniu 
referatu nie milkną na sali okrzy 
ki na cześć prezydenta Bieruta 
i Polskiej Zjednoczonej Partii Ro 
botniczej, bohaterskiej przewod- 
niczki klasy robotniczej całego 
świata Wszechzwiązkowej Komu- 
nistycznej Partii (bolszewików) 
i wielkiego naszego przyjaciela, 
Chorążego Pokoju, Józefa TP 
(ma) 


© Parki © Zieleńce 9 Ogrody 


Wielkie „piuca” Łodzi 


Na licznych ulicach miasta, na stadionach, boiskach, 
na terenach ZOR-u itp. zasadzi się drzewa 


Ilekroć spojrzę w okno i Z0- | dzi. 


Już teraz bowiem przygo- 


baczę kępę powyginanych, ra- |towywane są plany robót na 


chitycznych drzewek, tyle raży 
przypominają mi się słowa do- 
zorczyni: „Dopóki drzewa ro- 
sły, rozwijały się i pokryte były 
liśćmi, dotąd powietrze na na- 
szym podwórku było dobre, Od 
czasu jednak jak „coś“ je pod- 
gryzło, to i zapanowały „zapa- 
chy.» 

Uogólniając to można powie- 
dzieć, że dla miasta, szczególnie 
zaś dla fabrycznej Łodzi, zieleń 
ma doniosłe znaczenie. Docenia- 
jąc jej rolę prowadzi się rok 
rocznie w Łodzi wielkie roboty 
przy zakładaniu nowych par- 
ków, zieleńców oraz przy zadrze” 
wianiu ulic. z. 

Już za kilka dm specjalne eki- 
py doświadczonych robotników 
wyruszą na miasto sadzić drze: 
wa. Akcja zadrzewiania prowa- 
dzona bedzie w dwu turach tj. 
jesiennej i wiosennej. W okresie 
tym zadrżewi się między inny- 
mi ulice: Inflancka, Modrzewio- 
wą, Cygankę, Henryka, Syro. 
komli, Karolewską, Warszaw- 
ską, Sopocką, Krakowską, Al. 
Kościuszki, Plac Wyzwolenia i 
azereg innych. 

Na tym jednak nie skończą 
się prace przy zazielenianiu Ło- 


okres wiosenny i letni przyszłe. 
go roku. 

Do poważniejszych prac bę- 
dzie należało: zakończenie prze- 
budowy parku Reymonta, za- | 
łożenie pasażu.zieleńca przy | 
ul. Abramowskiego, założenie | 
nowego parku przy ul, Dąbrow- 
skiego o powierzchni 20 ha, 
przebudowa parku Hibnera, Te- 


Do 31 grudnia 
składamy podania 
0 dzierżawę ogródków 


Wszyscy, którzy pragną w przy- 
szłym roku korzystać z nieruchomo- 
ści, działek i ogródków administso- 
wanych przez Zarząd Nieruchomości 
Miejskich, winni już teraz starać się 
o zawarcie nowej umowy dzierżaw- 
nej na rok 1951. 

Odpowiednie podania o dzierżawę 
ną rok 1951 mieszkańcy, zamieszka- 
li na terenie DRN Łódź-Północ í 
Łódź-Półudnie winni składać do 31 
grudnia br. w dyrekcji Zarz. Nieruch. 
Miejskich przy ul. Piotrkowskiej 100 
I piętro — okienko nr 10. 

Jeśli chodzi o ogródki i działki po- 
lożone na terenie DEN łódź-Śród- 
mieście to podania o ich dzierżawę 
należy skałdać w ZNM  Dzielniea 
Śródmieście, ul. Piotrkowska 110, 
I piętro, okieuko nr 1, również de ©% 
erndnia rb. 


HIPEK: 
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— Dla wszystkich są jakieś 
o dla trunkowych niel... 


WICEK: — Ale to na dobre wyjdzie dla 
zdrowia i dla.. kieszeni! 


Brawo, pracownicy MZK 


„Siódemka 


ną nowej trasie 
— Proszę wsiadać, odjazd! 
Odświętnie ubrany motorniczy 
uśmiecha się serdecznie do zapeł- 
niających wagon gości. Potem pū- 
dzwania z fantazją i rusza. 


Odjeżdżający tramwaj linii 
Nr „7“ żegnają dźwięki Między- 
narodówki. 

Oto sukces. Śmiałe zobowiąza- 


nie pracowników kilku brygad ro 
boczych MZK zostało wykonane 
w terminie. Toteż o brygadach Ku 
biaka, Ambrozińskiego, Badery, , 
Olejniczaka i Tarnowskiego mó- 
wiło się jak najserdeczniej na 
otwarciu nowej linji tramwajo- 
wej. Przewodniczący PRN ob. 
Minor wyraził gorące podziękowa 
nie w imieniu mieszkańców Ło- 
dzi. 

Od tej chwili tramwaj Nr „7* 
kursować będzie nową trasą: z 
Chojen Piotrkowską, Żwirki, Al. 
Kościuszki, Legionów do P]. 9-go 
Maja. Dzięki temu poważnie od- 
ciąży się ul. Piotrkowską. Będzie 
to też przyspieszenie przelotu „sió 
demki'. 

Dzielnie się, spisali 
cy MZK! (a) 


pracowni- 


mont stawów w parku Źródli- 
sta oraz remont stawów i mo- 
stów w parku Mickiewicza, 


Poza tym prowadzić się bę- 
dzie roboty przy zakładaniu 
ogródka jordanowskiego w par- 
ku Reymonta oraz przy wykoń- 
czeniu czterech innych rozpo. 
czętych w br. Następnie urzą- 
dzi się nowe ogródki działkowe 
przy ul. Retkińskiej, Wileńskiej 
i Kątnej oraz zalesi się 11 ha 
terenów byłego majątku „Ło- 
dzianka”, a 34 ha na Żabieńcu 
przygotuje się do zalesienią, 


Niezależnie od tego zasadzi 
się drzewa na terenach sporto- 
wych, jak stadiony, boiska, 
bieżnie itd. 

Bardzo ciekawy jest projekt 
dotyczący zazielenienia w prey- 
szłym roku terenów nad Łódką, 
objętych budownictwem ZOR. 
Ma w tym miejscu powstać coś 
rodzaju krakawskich plantów 
z alejami specerowymi, kwiet= 
nikami itp. 

Nowe tereny zieleni wraz z 
istniejącymi już będą stanowiły 
wielkie „płuca“ Łodzi. Tutaj też 
po skończonej pracy lub nauce * 
dorośli i młodzież znajdą odpo- 
czynek i godziwą rozrywkę, 

éj) 


STR. 4 


Dwa składy Łodzi Przedującyrm w śwóńecie 


sportowcom 


przesłał broterskie pozdrowienia G.K.K.F. w imieniu sportu polskiego 


do Wrocławia 
i do Olsztyna 


już ustalone 


Na dwóch frontach ma walczyć Łódź 
dn. 19 bm.: we Wrocławiu i w Olszty 
nie. W związku z tym ustalono wczo- 
raj dwie reprezen- 
tacje. ? 

We Wrocławiu 
Łódź wystąpi w skła 
dzie: Amielak, Sza- 
liński, Adamczyk, 
Marcinkowski, No- 
gaiski, Olejnik, Wie 

) czorek i Jaskóła, u 
w Olsztynie: Karyier, Matecki, Orga 
nek, Kaczmarek, Maciejczyk, Lubel- 
ski, Urzędowicz i Gunpe. k 

Nie jest pewne, czy we Wroclawiu 
wystąpi Wieczorek i Jaskóła, gdyż a- 
baj przewidziani są do reprezentacji 
Zw. Zaw. na wyjazd do Francji, Do- 
tychczas Olsztyn nie nadesłał potwier 
dzenia umowy na mecz, nie jest wy- 
kluczone, że wyjazd ten nie dojdzie 
do skutku i we Wrocławiu walczyli 
by w kategoriach ciężkich Urzędowicz 
i Gampe. 


TEATEY f 


Nowy — „BOHATEROWIE DNIA 
POWSZEDNIEGO“ godz. 19.15 

I Stefana Jaracza „WIE-; 
CZÓR 


Powszechny — „OBCY CIEŃ* — 
godz. 19.15. 

Wszystkie bilety wyprzedane. 

Lutnia — „SWOBODNY WIATR“ 
— godz. 19.15. 

Osa — „ŚLUBY MURARSKIE" 
godz. 19.30. Ceny biletów zniżone o 
50 proc. 

Pinokio — „PAN TOM BUDUJE 
DOM“ — godz. 15. 

Arlekin — „SAMBO I LEW" — 
godz. 17. 


KENA 


ADRIA — Oni mają ojczyznę — 
15.30, 17.80, 19.30. | 

BAJKA — Statek pułapka — 18, 20 

BAŁTYK — My z Kronsztadtu — 
16.30, 18.30, 20:30. 

GDYNIA . Program aktualności 
nr 42, 

REL — Kino nieczynne, 

MUZA:— Opowieść leśna — 15, 20. 

POLONTA — Upadek Berlina I seria 
— 17, 19, 21. 

PRZEDWIOŚNIE — Orzeł Kaukazu 
I serią — 18, 20. 

REKORD — Wyspa bezimienna — 
18, 20. 

ROBOTNIK — Historia jednego 
nalazku— 18, 20. 

ROMA — Lichwiarz Gobseck, 18, 2 

STYLOWY — Wielki przełom 
17.30, 20. 

ŚWIT — Trzeci szturm — 17.30, 

TĘCZA — kino nieczynne. 

TATRY — Oni mają ojczyznę 
— 16.30, 18.30, 20.30, 

WISŁA — Bitwa stalingradzka, I se 
ria — 15.80, 18, 20.30. 

WŁÓKNIARZ — Upadek Berlina I 
seria — 16,80, 18,30, 20.30. 

WOLNOŚĆ — Knock-out — 16, 18, 
20. 

ZACHĘTA — Córka marynarza -— 
18. 20. 


Główny Komitet Kultury Fizy- 

cznej z okazji 38 Rocznicy Rewo- 
lucji Październikowej przesłał do 
Wszechzwiązkowego Komitetu 
dla Spraw Kultury Fizycznej i 
Sportu przy Radzie Ministrów 
ZSRR depeszę następującej tre- 
ści: 
„W dniu 33 Rocznicy Wielkiej, 
Socjalistycznej Rewolucji Paź- 
dziernikówej sportowcy Polski 
Ludowej, która powstała i kroczy 
ku socjalizmowi, dzięki zwycię- 
stwu Rewolucji i braterskiej po- 
mocy narodów radzieckich, prze- 
syłają przodującym w Świecie 
sportowcom kraju zwycięskiego 
socjalizmu braterskie pozdrowie- 
nia i życzenia dalszych wspania- 
łych osiągnięć w budowie ustroju 
komunistycznego i w walce o po- 
kóżj na całym świecie, 

W tym uroczystym dniu, który 
jest świętem mas pracujących ca- 
łego świata i świętem naszego na- 


Deuce tażbżeie 


„EXPRESS ILUST ROW ANY." 


rodu zapewniamy was, że sportow 
cy Polski Ludowej za Waszym 
przykładem i korzystając z Wa- 
szych wspaniałych doświadczeń 
zwiększą jeszcze swe wysiłki w 
walce o przedterminowe wykona- 
nie 6-letniego Planu budowy pod 
staw socjalizmu, że stale podno- 
sić będą swój poziom polityczny 
i sportowy i coraz lepiej będą 
realizować wielkie zadania wycho 


małych radosnych i świadomych 


Z.S.R.R. 


wania zdrowych, silnych, wytrzy 


budowniczych socjalizmu i bojow- 
ników światowego pokoju. 

Niech żyje 33 Rocznica Wiel- 
kiej, Socjalistycznej Rewolucji 
Październikowej. 

Niech żyje Wielki Związek Ra- 
dziecki i Wódz narodów radzie- 
ckich, Chorąży światowego obo- 
zu pokeju — Józef Stalin“. 


Žeby enmnikcmagć walsowerów 


Przerwa w mistrzostwach 


Siedmiu bokserów w klasie B — to drużyna 


Nadmierna ilość walkowerów w mi- 
strzostwach drużynowych  pięściarskich 
Łodzi w klasie B zmusiła zarząd ŁOZB 
do zastanowienia się na wytworzoną 
sytuacją. W tym celu zwołano zebra- 
nie przedstawicieli sekcji pięściarskich 
klubów B klasy, na którym omówiono 
przyczyny tego stanu rzeczy, 


da aS pławno i. Stal (Żychlin) 


oddali przeciwnikom punkty bez walki 


W pozostałych meczach © mi- 
strzostwo piłkarskie łódzkiej klasy 
A odbytych w ub. niedzielę padły na 
stępujące wyniki: 


Gwardia (Wie- 
luń) — Kolejarz 
(Koluszki) Zk, 


Związkowiec (Ra- 
domsko) — Włók- 
niarz (Bełchatów) 
10:1, Włókniarz 
(Zd. Wola) — LZS 
Pławno 3:0 walko 
wer, gdyż Pławno 
nie stawiło się do 


Hm 
gry. Włókniarz (Pabianice) — Stal 
(Żychlin) 3:0 walkower, gdyż druży- 
na Stali na zawody nie przybyła. 

W tabelach mistrzowskich, zwłasz- 
cza w drugiej grupie, zaszły dość po 
waźne przesunięcia. 


Grupa I. 

1. Włókniarz Pab. 7 — 12 — 20:7, 
2. Związkowiec Ł. 8 — 9 — 18:8, 8. 
Unia Zg: 7 — 9 — 16:12, 4. Stal żych 
lin 7 — 8 — 10:12, 5. ŁKS Włókniarz 
1B7—6— 10:16, 6. Włókniarz Zg. 
7 —-5 — 18:19, 7. Spójnia Ł, 6 -— 5 
— 11:14, 8. Kolejarz Ł. 5 — 4 — 9:18, 
9. Widzew I B 6— 2 — 7:18. 

Grupa II. 

1. Związkowiec Tom. 8 — 14 — 
24:5, 2. Związkowiec Radomsko 7 — 
10 — 24:8, 8. Kolejarz $kiern. 8 — 
9 — 28:18, 4. Unia Piotrków 7 — 
8 — 21:17, 5. Włókniarz Zd. Wola 
8 — 8 — 18:17, 6. Gwardia Wieluń 
T —6— 9:12, 7. Włókniarz Bełcha- 
tów T — 6 — 15:25, 8. Kolejarz Kol. 
8—5—8:19,9. Stal Radomsko 7 — 
4 — 11:21, 10. LZS Pławno 3 — 0 
— 0:11. 


szym ciągu będą rozgrywały mecze 
o mistrzostwo. Kalendarzyk przewi- 
duje następujące spotkania: 

Włókniarz (Zgierz) — ŁKS Włók. 
riarz I B, Kolejarz (Łódź) — Włók- 
niarz (Pabianice), Spójnia (Łódź) — 
Unia (Zgierz), Widzew I B — Stal 
(Żychlin), Kolejarz (Koluszki) — 
Związkowiec (Radomsko), Gwardia 
(Wieluń) — Unia (Piotrków), Stal 
(Radomsko) — Włókniarz (Zd. Wo- 
la), Włókniarz (Bełchatów) — Ko- 
lejarz (Skierniewice) i LZS Pławno 
— Związkowiec (Tomaszów). 


ŚR fet aw 


Członkowie Koła Sportowego ZS 
Unia przy Państw. Gimn, i Liceum 
Przem. Gumow, w Łodzi, doceniając 
uchwałę BPKC PZPR w sprawie kul 
tury fizycznej mającą znaczenie w wy 
chowaniu nowego człowieka w Polsce 
Ludowej na ogólnym zebraniu podjęło 
z okazji 33 rocznicy Rewolucji Paź- 
dziernikowej następujące zobowiązanie: 

1) Ściśle wykonywać uchwały GKKF 
oraz ZS Unii, 

2) Pracować nad wychowaniem ideo 
logicznym ezłonków poprzez wygłasza 
nie pogadanek politycznych, 

3) Wzorować się na pracy i osiągnię- 
ciach Kół Sportowych, 

4) Przeprowadzić akcję werbunkową 
wśród kobiet, 

5) Zobowiązać członków Koła do 
zdobywania odznaki sportowej SPO. 

6) Przepracować 160 roboczogodzin 
nad uporządkowaniem terenu pod budo 
wę kortu tenisowego i 


W niedzielę drużyny A klasy w da! | świetlicy szkolnej. 


Delegaci klubów stwierdzili - zgod- 
nie, że głównego powodu zdekomnie 
towania zespołów należy dopatrywać 
się w wprowadzeniu 10 kategorii wag. 
Jest to zbyt ciężki obowiązek dla klu- 
bów, zwłaszcza, że ich sekcje pięściar- 
skie są jeszcze dość młode. Wiadomo, 
że w boksie mamy posuchę na wagi 
ciężkie; klub może mieć 8 zawodni- 
ków, ale wystarczy, że jeżeli ktoś nie 
dopiłnuje wagi, lub odrzuci kogoś le- 
karz i... walkower gotowy. 

Postanowiono 
na razie przer- 
wać mistrzostwa 
i wznowić je do 
piero w grudniu. 
W' międzyczasie 
odbędzie się — 
„pierwszy krok*, 
a to zwiększy za 
stęp bokserów w klubach. Uchwalono 
również w drodze wyjątku zmniejszyć 
dla klubów B' klasy obowiązujące mi- 
nimum zawodników w drużynie do 
7-miu. 


Pracownicy poszukiwani 


Referenta adm. gospod., referenta 
socjalnego oraz referenta płacy po- 
szukuje Przedsiębiorstwo  Wierceń 
Badawczych i Robót Fundamentę- 
wych, Przedsiębiorstwo Państwowe 
Wyodrębnione, Stałe Kierownictwo 
Robót w Łodzi, ul. Kilińskiego 195. 
Wynagrodzenie wedłyg umowy zbio- 
rowej budowlanej, Zgłaszać się 050- 
biście z życiorysem do biura Przed- 
siębiorstwa w dniu 8 i 9 listopada w 
godz. 9 — 12-tej. 781 


Starszych ksiegowych finansistów oraz 
referentów administracyjnych zatrudni 
od 1 stycznia 1951 r, Centrala Zaopatrze 
nia Przemysłu Skórzanego w Łodzi Sien 
kiewicza 9, w magazynie Centrali w By 
tomiu. Zgłoszenia należy kierować do 
Sekcji Personałnej, ul. Sienkiewicza 9, 
lub do Delegatury Centrali w Bytomiu, 
ul, Kraszewskiego 3. 137 


Szlifierzy, tokarzy, ślusarzy, pracowni- 
ków do straży przeciwpożarowej poszu 
kuje Fabryka Igieł Dziewiarskich w Ło 


przy bydowie ddzi, ul. PKWN Nr 37. Zgłoszenia przyj 


muje Wydział Personalny. 138 


Nr 308 


Najieps: sportowcy 
Związka Radzieckiego 
Gdy mowa o najwybitniejszych 
sportowcach 


Związku Radzie- 
ckiego nie sposób 
feno- 
dysko 
bolki radzieckiej, 
"Niny Dumbadze, 
* która od szeregu 
"lat dzierży tytuł 
: mistrzyni Związ- 
' ku Radzieckiego 
w tej dyscypli- 
"EE nie sportu. 
Ale Dumbadze jest nie tylko 
mistrzynią i rekordzistką ZSRR. 
Swą ulubioną dyscyplinę — dysk, 
opanowała po mistrzowsku i 
opracowała własny styl (dwa i pół 
obrotu). To pozwoliło jej na uzy- 
skanie światowego rekordu, z 
tym, że wynik jest tak wyśrubo- 
wany, iż jeśli go ktoś jeszcze po- 
prawi to chyba tylko... Dumbadze, 
Znakomitej dyskobolce, która 
wielokrotnie reprezentowała left- 
koatletykę radziecką w spotka- 
niach międzypaństwowych i na 
mistrzostwach Europy, wystar- 
czył wynik 51,02 aby w 1950 roku 
ponownie zdobyć tytuł mistrzyni 
Związku Radzieckiego. 


Pierwszy mecz 
ligi ping-ponga 

ŁKS. Włókniarz — 
Związkowiec (W-wa) 


W niedzielę odbędą się w Łodzi pier 
wsze zawody tenisa stołowego o mi- 
strzostwo ligi. Przy stole tenisowym 
zmierzą się: ŁKS Włókniarz — Zwięz- 
kowiec (Warszawa). Zawody odbędą się 
w sali Ogniska o godz. 10. 

W drużynie łódzkiej wystąpig: Krzy 
sik, Grzelczyk i Supeł, a w zespołe war 
szawskim: Gaj, Geyer i Pęczkowski. 
Mecz zapowiada się dość ciekawie, ze 
względu na silne składy drużyn. 


Inżynierów i techników-mechaników, 
energetyków, chemików i budowla» 
nych poszukuje Zjednoczenie Przemy 
słu Włókien Sztucznych w Łodzi, ul. 
Piotrkowska 203-205 na wyjazd do 
Szczecina, Wrocławia, Jeleniej Góry, 
Gorzowa Wielkopolłakiego i Tomaszo= 
wa. Pożądana praktyka w Przemyśle 
Włókienniczym. Zgłoszenia osobiste 
przyjmuje Wydział Personalny. 736 


Technika oraz referenta normaliza- 
cji pracy w transporcie samochodo- 
wym od zaraz zatrudni Dyrekcja 
Okręgowa PKS w Łodzi ul. Wigury 
7. Zgłoszenia przyjmuje Oddział 
Kadr. 182 


OGŁOSZENIA DROBNE 


PRACOWNICA do | ZGUBIONO legit. 
mowa umiejąca go- | ; 

tować potrzebna za O. Piwatddwy 
raz, Warunki  do-| | acy nr 4170. Bą 
bse. Kalinowska, | kiewicz Antonina, 
Kilińskiego 114. 10105 


Czytajcie 
»Express Ilustrowany" 


| CIEMN 


— Jest pan naprawdę bardzo dobry i 
szlachetny, Jerzy! Brak mi słów, ażeby po 
dziękować panu za jego dobroć. Będę 
szczęśliwa, jeżeli kiedykolwiek będę ci 
się mogła zrewanżować chociaż w części 
ża to, co pan teraz dla mnie robi... 

Jerzy Orten zajął się rzeczywiście spra 
wą Karwicza bardzo szczerze. Konferen- 
cja, jaką odbył potem z prokuratorem Or- 
tenem, trwała dwie prawie godziny. By- 
ła ona bardzo burzliwa, ba obie strony 
miały swoje racje. Wreszcie prokurator 
zaczął mięknąć, przekonany argumentami 
Jerzego. 

— Ostatecznie Karwicz to nie jest ja- 
kié tam drobny rzezimieszek, którego nie 
wiadomo, gdzie potem poszukać. W razie 


143) 


(GNAŁ 


OSCIACH 


prokurator podpisywał rozkaz zwolnienia 
Karwicza. 

Dwie godziny potem wrócił Henryk 
Karwicz do swojego pałacu. 

Był wyraźnie zdenerwowany. Żonę i 
matkę przywitał z nerwową serdecznoś- 
cią. 

Helena Karwiczowa z trudem powstrzy 
muje łzy. 

— A więc jednak wypuszczono cię... 
Ach, nie masz pojęcia, jak bardzo niepo- 
koiłam się o ciebie! W ogólnym podniece 
niu nie wiadomo jeszcze, co mogli ci przy 
pisać... Musisz koniecznie podziękować Je 
rzemu, bo gdyby nie to, że za ciebie porę 
czył, zwolniono by cię nie prędko! 

— Więc pan Orten był aż tak bardzo 


brzmi lekceważąco ironia. 

— Henryku! — przerwała mu niechęt- 
nie matka — nie podoba mi się twój ton! 
Jerzy okazał rzeczywiście dużo wielko- 
duszności i szlachetności! Powinieneś mu 
podziękować za wielką przysługę, jaką ci 
wyświadczył! I w ogóle myślę, że czas już 
ażebyście zapomnieli e swoich dawaych 
urazach. Czyż Jerzy nie był najlepszym 
przyjacielem twojej młodości? 

Twarz fabrykanta stała się mroczna. 

— Był nim, ale nim nie jest... A co się 
tyczy przysługi, jaką mi wyświadczył, nie 
wiadomo jeszcze w imię czego postąpił 
tak „wspaniałomyślnie”... Czy zrobił to, 
mamo, dla ciebie, czy też... 

Spojrzał na swoją żonę i dokończył zna 
cząco: 

— ..czy też dla Anny? 

— Jesteś, Henryku, z gruntu złym czło 
wiekiem! — rzekła przez zaciśnięte zęby 
Anna i wyszła z pokoju. 

Karwicz wzruszył ramionami i, zamiast 
iść ją przeprosić, , zamknął się na długi 
kwadrans w swoim gabinecie. 

— Wrócę na kolację — powiedział, wy 
chodząc potem z domu. 


wicz”nie wrócił ani tego wieczoru, ani na- 
zajutrz: zniknął w najbardziej tajemniczy 
sposób. 

— Czyżby jednak był winny? — złe 
przeczucie ścisnęło serce Anny... 


ROZDZIAŁ XIII. 
W PAMIĘTNĄ NOC WRZEŚNIOWĄ 


Dziwnie gorący i pogodny był ten osta- 
tni tydzień kończącego się sierpnia. W o- 
grodach kwitły po raz drugi maliny i ja- 
błonie, a noce były ciepłe jak w czerwcu. 
Tylko że niespokojnie uderzały ludzkie 
serca. Coraz głośniej mówiono o wojnie. 
W ciche noce głucho jęczała ziemia, ugi- 
nając się pod ciężarem stali, która wąs- 
kim strumyczkiem płynęła ze wschodu na 
zachód, a szeroką falą z zachodu na 
wschód. Wzdłuż granic wznoszono pospie 
szmie umocnienia, budowano zasieki. Ko- . 
ła armat wyciskały głębokie brózdy na 
miękkiej ziemi, zajeżdżając za dobrze u- 
kryte pozycje i głębokie zmarszczki prze- 
cinały czoła matek, które myślały w trwoż 
nym osamotnieniu o losie swoich wziętych 


potrzeby wiesz przecież, gdzie się po nie- łaskawy i wspaniałomyślny, że raczył Obiecał być punktualny, ale na próżno do wojska synów. 

go zgłosić! — dowodził inżynier, kiedy wstawić się za mną? — w głosie Karwicza czekano na Miego w wielkim pałacu. Kar- (D.e.n.) 
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pocztowe oraz listonosze więjscy. 
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